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Postać Judasza, n ierozerw a ln ie  związana z dramatem Odku­
p ien ia , zawsze in teresow ała  zarówno egzegetów i  h istoryków, 
jak lite ra tó w  czy malarzy. V za le żn ośc i od epoki nasuwa wciąż 
nowe r e f le k s je  i  s ta je  s ię  tematem liczn ych  dociekań.

Pierwotne chrześcijaństw o, jak  p isze  ks. Eugeniusz 
Dąbrowski 1, z w ielką odrazą odnosiło s ię  do czynu Judasza i  
pozostaw iło ponury op is jego  śm ierc i. Zdra jca nad zdrajcam i, za 
pien iądze wydaje M istrza , a wskazując na Niego pocałunkiem 
znieważa jeszcze  ten gest m iło śc i i  p rzy ja źn i. Dopiero w cza­
sach późn iejszych /wiek X1 X-ZX/ zapanuje moda na bohaterów ne­
gatywnych 1 Judasz pojawia s ię  w ich  szeregu obok Ewy, Maoda- 
len y, Kaina.

N ie lic zn e  i  bardzo zw ięz łe  in form acje o zdradzie przeka­
zane przez Pismo Św. dały Okazję do zróżnicowanej in t e rp r e ta c j i  
t e j  postac i i  motywów j e j  czynu; od podłego z ło d z ie ja ,  chciwca, 
p ijaka , uw odzic ie la  do przegranego pyszałka, małego człow ieka, 
zawsze śc iskającego t r z y d z ie ś c i srebrników w g a rś c i, czasem 
/jak w f i lm ie  A. Najdy "P i ła t  i  in n i"/  w yciera jącego ze strachu 
spocone d łon ie . Spośród czterech  ewangelistów  św. Jan je s t  
najsurowszym jego  sędzią . V o p is ie  uczty w B etan ii tak mówi 
o Judaszu, gdy ten oburza s ię  na Marię namaszczającą drogocen­
nym ole jk iem  stopy Jezusa: "Pow iedzia ł zaś to  n ie  d la tego , ja ­
koby dbał o biednych, a le  że był z łod zie jem , i  mając trzos  
wykradał to , co wrzucano" /J. 12» 6 / innym fragmencie te ­
go samego ew angelisty czytamy przy op is ie  O statn ie j W ieczerzy: 
Jezus pow iedział: "Jeden z wae mnie zd ra d z i" , jeden z uczniów 
zapyta ł: "Panie, kto to  je s t ? "  C. ..3 Umoczywszy w ięc kąsek, 
b ie rze  i  podaje Judaszowi, Bynowi Szymona Is k a r io ty . Wtedy -  
po kąsku -  wszedł w n iego sza tan " /J. 13, 23-27/. Sw. Marek
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1 Mateusz powtarzają zdanie Jana odnośnie ełów Jezusa: "Jeden 
z was mnie zd rad z i"  /Mk. 14, 18-20/, /Ht. 26, 21-22/, a le 
różn ią  a is od niego opisem uczty w Betan ii; u św. Mateusza na 
wylany cenny o le je k  oburzają s ię  uczniowie /ht. 26 , 8-9/, 
u św. harka zaś "A n iektórzy oburzali s ię  między sobą: Po co to 
marnowanie olejku? . . . "  /Mk. <4, 4-6/. W ew angelii św. Łuka­
sze brak t e j  sceny, a zdrajcę Chrystus określa  tak: "Lecz oto 
ręka mojego zd ra jcy  je s t  ze mną na s t o le "  /Łk. 22, 21/.

Dwaj autorzy, których dramaty o Judaszu są przedmiotem 
porównania, c h c ie l i  nam pokazać s ze rze j tę postać i  wyjaśnić 
j e j  czyn. K.H. Rostworowski, którego -  jak p isze Maria Cza- 
n e r le -  "ogarnęła szewska pas ja ", chcia ł wytłumaczyć jego po­
stępek przez psychologiczne prawdopodobieństwo "bez sensa­
cyjnych efek tów " Dla Marcela Pagnola punktem w yjścia  je s t  
wyraźnie zróżnicowana wypowiedź ewangelistów o Judaszu, a 
przede wszystkim rozprawia s ię  z n iespraw iedliwą i  jego zda­
niem tendencyjną in te rp re ta c ją  tych wydarzeń przez św. Jana. 
Przeprowadzając "dochodzenie" s ięga  do anglikańskiego t łu ­
maczenia B ib l i i ,w  k tó re j cytowany w cześn iej werset brzmi nie 
tak, jak np. u P irotas C...Y 1 'un de vous va me t ra h ir "
/Ht. 26, 21/, a le " I l  fau t que l 'u n  de vous me trah isse ; 
c e lu i- là  es t çhargé de me t r a h ir "  /J. i  Mt./. U śv. Łukasza: 
"Et i l s  commencèrent à se demander l*un à l 'a u t r e  quel é t a i t  
c e lu i d 'en tre  eux qui en é t a i t  chargé" 4. Zdrada Judasza w 
takim u jęc iu  byłaby obowiązkiem, koniecznością, poleceniem.

Porównanie tych dwóch dramatów być może n ie daje rów­
nych szans ich  autorom. "Judasz z Kariothu* K.H. Rostworows­
kiego je s t  w ielkim  wydarzeniem w tea trze  polskim roku <913 
i  pierwszą znaczącą pozycją w tea trze  tego dramaturga, a ro la  
głównego bohatera s ta ła  s ię  czołową w d łu g ie j k a r ierze  aktor­
s k ie j  Ludwika Solskiego.Dramat ten , od ch w ili pojaw ienia s i ę , 
n ie  p rzes ta je  interesować sp ec ja lis tów , je s t  tematem licznych  
p u b lik a c ji, przedmiotem w ielu  a n a liz , porównań. B ib lio g ra f ia  
dotycząca samego autora, jak 1 jego "Judasza z Kariothu" l i ­
czy k ilk a d z ie s ią t  p o zy c ji,  dostępnych badaczowi. Autorzy pod­
k reś la ją  nowe pode jśc ie  do postac i Judasza, a w szczegó ln ośc i 
to , że Rostworowski w sposób oryginalny uczłow ieczył swego 
bohatera. P o ję c ie  "potwora* zam ien ił w p o ję c ie  "człow ieka"
J. K le in e r  ** natomiast sugeru je, że tra ged ia  Rostworowskiego 
zb liżon a  je s t  do pomysłu M. C o r e l l i ,  k tóra  w sw ojej pow ieści 
o Barabaszu /<893/ pragnęła ca łkow icie uniewinnić Judasza
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i  moralnie wynieść go ponad P io tra .
Natomiast dramat o Judaszu /Dudas" 1955/ Marcela Pagnola 

wydaje s ię  p rze jść  niezauważony. Po wielkim  sukcesie "Topaza" 
/i928/, który u czyn ił sławnym nieznanego nauczycie la  a n g ie l -  
skego i  t r y lo g i i  m arsylskieJ, bawiącej przez d ługie  l a t a  pu­
b liczn ość teatrów  paryskich, "Judas" n ie je s t  dziełem  znaczą­
cym w Jego dorobku lite ra ck im , choć mówi s ię ,  że Pagnol miał 
wrodzony zmysł tea tra ln y . Mimo znakomitej obsady wypadki lo ­
sowe aktorów tak s ię  po toczy ły , że sztukę zawieszono. Po pew­
nym czasie Pagnol p rzerob ił pierwszą wersję dramatu; postać 

głównego bohatera uznał bowiem za mało umotywowaną.
Jakkolwiek obaj autorzy widzą in a cze j Judasza i  różn ie 

uzasadniają jego czyn, to  jednak obydwaj, w przeciw ieństw ie do 
swoich lite ra c k ic h  poprzedników, n ie po tęp ia ją  go, n ie  zohy­
dzają, a le  tłumaczą, u spraw iea liw ia ją , a nawet /jak Pagnol/ 
reh a b ilitu ją . V obydwu dramatach zgodnie z prawdą h is to ryczn ą  
i  ewangelią Judasz zdradza, przyjmuje zap ła tę , je-Bt za w ie d z io ­
ny, rozpacza i  umiera, a le w każdym z nich inną drogą zm ierza 
ku sw ojej os ta teczn ej d e c y z ji. Przede wszystkim inny j e s t  ich 
stosunek do K is trza -K es jasza . Judasz Rostworowskiego poszedł 
za Chrystusem, bo w id z ia ł możliwość zrea lizow an ia  swoich ludz­
kich planów przy Jego boku. J e ś l i  z go d z ił s ię  s łu żyć , to d la­
tego , że mógłby to  być w ie lk i k ró l, człow iek  mocny, ktćry 
sp e łn iłb y  jego ambicje władzy i  wolności d la  narodu żydowskie­
go. Tłum, któremu chętnie przewodzi, chce tego samego. N ie­
zrozumiała d la  Judasza postawa Chrystusa usuwającego s ię  w 
cień , wręcz ukrywającego s ię ,  powoduje rozgoryczen ie i  zawsty­
dzen ie. Zawiódł s ię ,  oczekiwał cudu i  nieomal z pogardą powie, 
że było ty lk o  kazania.

Spośród wszystkich apostołów -  G a lile jczyków , rybaków - 
on jeden pochodził z Judei, on jeden był w łaścic ie lem  sklepu. 
Znał n a jle p ie j  wartość p ien iądza , jemu powierzono trzo s . Obie­
tn ice  wypływające z nauki o K ró lestw ie Bożym n ie  da ły s ię  
sprowadzić do oczekiwań ludzkich Judasza. Gniew tłumu i  ka­
płanów wywołuje panikę 1 z ło ś ć , a nawet lekceważenie: "Ja sobie 
z Niego n ic  n ie  robię ! Ja sobie d z is ia j  z Hiego d rw ię " ^ .
"C...T D z is ia j w Nim widzę syna c i e ś l i ,  po którym jeno krzyż 
z o s ta n ie !’” , Czuje s ię  osaczony przez wrogich mu ka janów , 
opuszczony a również zdradzony przez Brzę -  szp iega , opłaca­
nego przez Radę. Grozi mu s ię  kamieniowaniem. Przerażen ie i
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z ałaman ie  powoduje wypowiedzenie słów !"M ówicie Srza? To i  ja , 
gdzie? k iedy?, B leazar: Dziś jes zcze  C ... 3 • 9. Zgodził s ię  wy­
dać Chrystusa powodowany strachem, bo w iara, k tó re j zabrakło, 
n ie  dodała odwagi. "Jam n ie  c h c ia ł 1 mnie zmuszono s i ł ą ” 1° .
I  choć wzrusza go fiz y c zn a  słabość Jezusa, to  już n ie p o tra fi 
zawrócić i  drżący powie do apostołów: "Już". Jest to  bolesne 
przyznanie s ię  do s łab ośc i, bardzo lu d zk ie j, a le  pozbawionej 
n a d z ie i na podn iesien ie s ię  z upadku. Zastraszony pozwala się  
b ić , upokarzać i  wzgardaać sobą. Sam przechodzi również drogę 
duchowego c ie rp ien ia . Nie pamięta o Ew angelii przebaczenia i  
m iło śc i.

V dramacie Pagnola stosunek Judasza do Chrystusa je s t  
wyraźnie odmienny. Darzy Go w ielką m iłością  i  niezłomnie w ie­
rzy  w Jego boskość. N ie d la  ko rzyśc i, n ie  d la  własnego splen­
doru opuszcza dom o joa , rzuca garncarstwo i  z przekonaniem 
g ło s i  Jego naukę, rozumie, że Królewetwo Boże je s t  b lisko  i  
że Pisma s ię  w ypełn iają . Jezus go wybrał, w łączył do grona 
n a jb liższych . Jak in n i szed ł i  n ie  ty lk o  był świadkiem rea­
lizow an ia  m is ji Zbaw ic ie la , czynnie w łączył s ię  w szerzen ie  
królestw a m iło śc i. Bezbłędnie odróżnia to , co dobre w postę­
powania innych. Jest w p e łn i apostołem w domu swego o jca , wobec 
ż o łn ie r zy  rzymskich, a nawet utw ierdza w w ierze świeżo nawró- 
oonego n iewoln ika. Jego rozmowa z Piłatem  je s t  wyrazem zro­
zumienia sw oje j i  tego Rzymianina m is ji w p lan ie  zbawienia. Od 
nas za le ży  wszystko. " J 'a i  donc pensé q u ' i l  f a l l a i t  t 'a v e r t i r :  
ta  m ission es t encore plus lourde que la  m ien n e ..."  11,
•Bt moi, Je su is venu pour te  Bauver" "C ...3  mais oes mots 
qu i so rten t de ma boucbe sont la  Parole de V é r it é "
Judasz wydając ma świadomość, że sp ełn ia  wolę Chrystusa, n ie 
rozumie j e j ,  bo czyn którego ma dokonać je s t  sprzeczny z jego 
postawą i  uczuciem jakim Go d a r z y ."Mais tou t à coup, i l  s 'e s t  
le v é ,  e t  i l  a d i t  la  phrase t e r r i b l e . . . "  " I l  l ' a  d i t  sim ple­
ment: "Un de vous d o it  me t r a h ir " .  "C .. .3  M aître, e s t-c e  moi 
C . . .3 "C 'es t t o i ,  tu l 'a s  d i t "  14. Zdradzi w ięc n ie przez 
chciwość, n ie  a tchórzostwa, on n ie boi s ię  śm ierci i  n ik t n ie 
może go zastraszyć . Skazanie i  męka Chrystusa w jego wyobra­
żeniu powinny doprowadzić do ukazania sięChrystusa-Boga, w 
którego śmierć n ie  w ierzy . Będąc świadkiem ukrzyżowania czeka 
na cud. Bóg n ie ze zw o li na śmierć swego Syna.

Judas:
Ne cro is  pas que j 'a i e  peur de lu i .
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Simon:
Tu cro is  donc toujours q u ' i l  es t l e  Messie?

C ...1  
Judas :

C 'est maintenant q u ' i l  va se proclamer.
C.. .3
Phocas:

Tu sa is  q u 'i l s  l 'o n t  fo u e tté  jusqu'au sang?
C ...3
Judas: .c

S ' i l s  l 'o n t  f a i t ,  c 'e s t  q u ' i l  l ' a  permis .
Dopiero śmierć Jezusa s ta je  s ię  prawdziwym dramatem Judasza.
Traci wiarę w Jego boskość i  pełen lu d zk ie j rozpaczy woła:
"Ce n 'e s t  pas v r a i !  Ce n 'e s t  pas v r a i !  Au secours! A l'a ssass in ?
Seigneur! Ton f i l s ?  Le Messie? I l s  ont c ru c if ié  l e  M e ss ie !"18.
"P u is q u 'il est mort, ce n 'é t a i t  qu'un homme, e t moi, j ' a i  

17tra h i mon a m i. . . "  11 . Miłował Go i  był Mu posłuszny, gdyż są­
d z i ł ,  że je s t  Mesjaszem, a te ra z , gdy okazał s ię  zwykłym c z ło ­
wiekiem, m iłu je go jeszcze  b a rd z ie j. Tragedia Judasza n ie  
wypływa z rozczarowania, a le  z uświadomienia sobie c ię ża ru  
winy, jaką ponosi za ś lepe posłuszeństwo Pismu i  przez s i e b i e  
dosłownie rozumianej r o l i  Mesjasza: "C ...U je  l 'a i  compris 
trop ta r d . . .  S i j 'a v a is  su? J 'au ra is  ren ié le s  propnêtes, 
j 'a u ra is  refusé la  m ission C ..J "  18.

Obydwa dramaty różn ią  s ię  zdecydowanie w przedstaw ieniu 
postawy otoczen ia  wobec głównego bohatera. Obaj ży ją  w innjch 
środowiskach. V dramacie Rostworowskiego Judasz ma szerok ie  
t ło  społeczne, przedstaw ia dwie zw alczające s ię  k lasy s ta r ­
szyzny żydow skiej- fa ryzeuszy  i  saduceuszy. Jezus i  jego  nauka 
zagraża ją  ich  wpływom. Skłócen i i  zwaśnieni ze sobą zaw iesza­
ją  walkę, by razem pozbyć s ię  wspólnego wroga. Judasz, któ­
rym pogardzają, je s t  im niezbędny w spełn ien iu  tego zamie­

rzen ia . Roztworowski wykorzystał te sceny do wyrażenia sytua­

c j i  mu współczesnych, s y tu a c ji P o lsk i w la tach  poprzedzają­
cych wybuch p ierw sze j wojny św iatow ej, a w ięc jes zc ze  n iew o li, 
przemocy, w alk i i  związanych z nimi przesłuchań, upokorzeń 
i  załamań. Widzowie rozpozn a li też  równocześnie cuaraktery- 
etyczny obraz z ż y c ia  Żydów w ówczesnym Krakowie. Judaszowi 
towarzyszy głęboko w ierząca żona Rachel, k tóra  wyraźnie do­
s trzega  jego  małość, n iew iarę i  upadek. Stara s ię  zapobiec, 
pomóc, wskazać drogę poprawy. J e j b łagalne "Juda, wróć do 

G a l i le i "  powtarza s ię  w ie lok ro tn ie . Zwraca s ię  o pomoc do 
apostołów, a swoją zaangażowaną postawą da je przykłda pra­
wdziwej ch rześc ijan k i. Gdyby j e j  za u fa ł, może miałby szansę



58 DANUTA PLISIECKA

s ię  o ca lić .R ach e l zna i  rozumie bezbłędnie naukę Chrystusa, 
w ierzy w jego m iło s ie rd z ie  i  zachęca Judasza do wyznania winy.

Wszyscy apostołow ie, wyrozumiali d la  Judasza, n ie wie­
dzą o jego zd radzie , a le  widzą jego bó l i  rozdarcie. N ie po­
tęp ia ją  go, bo je s t  ich cierpiącym  bratem, swoją pomyłkę mo­
że odkupić skruchą i  żalem. "Byle przed nocą był w winnicy - 
uczył -  dostanie swoją zapłatę * 7-  mówi P io tr .  Jan, któremu
Judasz zazd rośc i, n ie chce zostawić go samego. Mniema,że bę­
d z ie  umęczony, a w ięc on i, jego  p r z y ja c ie le  są b lisko . Pójdą 
za nim drogą c ie r p ie n ia . . .  "Cd czegóż człek  Apostołem". Kie 
osądzają postawy Judasza, są mu ż y c z liw i, on zadecyduje by nie 
sKorzystać i  odejść.

Krańcowo odmienna je s t  sytuacja  Judasza w dramacie 
Pagnola. Spotyka s ię  on z rodzicam i, braćmi, sąsiadami i  ko­
chającą go narzeczoną Rebeką /RÓbecca/. Wszyscy jego n a jb liż s i  
są prawowiernymi Żydami, myślącymi tak jak ich kapłani, a 
więc bardzo da lecy od zrozumienia ro z te rk i Judasza. K ie t y l ­
ko n ie mogą mu pomóc, wręcz u s iln ie  namawiają do wydania 
Jezusa, którego poczynania uważają za św iętokradcze. Byłby 
w reszcie s tym, czego pojąć n ie  mogą, koniec, a Judasz, ich 
umiłowany pierworodny syn, w róciłby do domu, by spokojnie 
żyć wraz z obiecaną mu Rebeką. Jakże też przydałyby s ię  te 
obiecane z ło te  monety. O jc ie c , s ta ry  skąpy Żyd, um ieściłby je  
dobrze. Są również bardzo serdeczn i i  usłużni s ą s ied z i. Trzeba 
ty lk o  szybko udać s ią  do Jerozolim y, powiedzieć gdzie je s t  
Jezus; na szczęśc ie  najszybszy w ielb łąd  je s t  w domu. Judasz 
w róciłby jeszcze  przed wieczorem, by zgodnie z obyczajem 
spożyć Paschę ze swoimi. Wszyscy c i  b l is c y , kochający w na j­
lep s ze j w ierze popychają go ku zdradzie , A jednak on, mimo 
przyw iązania, szacunku i  m iło śc i do rodziny od e jd z ie , by przy­
gotować w ieczerzę d la  dwunastu, je s t  za to  odpowiedzialny. 
"Bnfin, pour le s  choses te r r e s tr e s , l e  chef des apôtres, 
c 'e s t  t o i *  20, powie ta jem niczy Nieznajomy /Ł'Etranger/ po­
jaw ia jący  s ię  na drodze Judasza, by w momentach największych 
wahań przysp ieszyć pod jęc ie  d e c y z ji.  J e ś l i  on je s t  odpowie­
d z ia ln y  za rzeczy  ziem skie, to  czy zadenuncjowanie Jezusa 
do nich n ie należy? J e ś li  tego  n ie  z ro b i, Jezus będzie mu­
s ia ł  zwrócić s ię  do kogoś innego, będzie musiał go zastąp ić .

Judass toczy  walkę z kochającym go ojcem, w obronie 
Jezusa. Nawet groźba u tra ty  błogosławieństwa ojcowskiego n ie 
powstrzyma go od wypowiedzenia tych ostrych  słówt "père, prends
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ga rd e ... Je crains bien que Satan n ’ a i t  parlé par ta  bouche( 
Comme i l  s e ra it  heureux, l 'in fâ m e , s i  un apôtre l i v r a i t  le  
Sauveur! Ce s e ra it  le  crime des crim es" 21. "J 'a im erais mieux 
la  mort que de tra h ir  mon M a ître " , Judasz musi też  poświę­
c ić  miłość matki, kobiety Już niem łodej i  chorej, którą ro d z i­
na chroni nawet przed silnym i wzruszeniami. Zostawi również 
płaczącą narzeczoną. Żału je ty lk o , że n ie przyszedł tu wcześ­
n ie j by im powiedzieć o K rólestw ie Bożym, o Mesjaszu. Chce im 
zostaw ić klucz do tego Królestwa. Otoczony rodziną odmawia 
"Ojcze Nasz", błogosław i ich i  odchodzi. Spotkanie z aposto­
łam i, ludźmi, z którymi p rzeży ł wspólnie u boku Chrystusa 
tr z y  la ta , d la których s ta ra ł s ię  o ch leb, odbywa s ię  przy 
Jego grob ie . Scena ta  ustami Judasza wyraża całe oburzenie 
autora wobec uczniów, ważących s ię  potępiać akt wydania Jezusa, 
czyn którego n ie  rozum ieją, a więc jakżeby m ie li rozumieć wy­
dającego, Zarzucają mu chciwość: "Pour de l 'a r g e n t ,  que 
n 'a u r a it - i l  pas f a i t ? "  2^. "Tu sa is  compter, Judas?" 24; 
pychę: "C 'es t ton o rgu e il qui t 'a  perdu?" "Tu vou la is  jouer 
le  grand rô le , e t tu t 'e s  cru l 'é l u  de B 'z t e r n e l '" 2^. j,a na j­
b ardzie j bolesny zarzut: "N 'es t-ce  pas t o i  qui l 'a s  vendu?" 
Judasz stanowczo powtórzy to , co w cześn iej pow iedział w pała- 
cu P iła ta : "Je l ' a i  l i v r é ” . Przyw iązuje ogromną uwagę do
różn icy zawartej w tych słownych i  n ie ty lk o  odrzuci oskar­
żen ie , a le sam zapyta apoBtołów - gdzie b y li  gdy Jezusa are­
sztowano, jak ok aza li mu swoje przywiązanie i  m iłość, jaKą 
p op isa li s ię  odwagą? To p rzec ież  P io t r ,  ten najodważniejszy, 
zaparł s ię  M istrza  aż t rz y  razy , bo tak napisano w proroc­
twach. Jan u ciek ł ze strachu, a in n i n ie  b y l i  le p 6 i. Żaden 
z nich n ie miał odwagi świadczyć o Jego niew inności.

Uczniowie przekazują druzgocącą wiadomość: " i i  i ' a
condamné devant nous" 2̂ . " I l  m'a condamné? G u 'a - t - i l  d i t ? "  -AO
zapyta Judasz. "Mieux vaudrait pour lu i  n 'ê t r e  jamais né?" 
Odpowiedź dodaje otuchy Judaszowi i  on sam tłumaczy apostołom 
znaczenie tych słów kierowanych do lu d z i chorych, ślepych , 
sparaliżowanych, słów l i t o ś c i  wobec niezawinionego c ie rp ie ­
n ia  . "Et tu oses dure q u ' i l  m'a condamné? i l  le  s a va it , que 
J 'é ta is  marqué en tre tous le s  hommes, e t  que Dieu me s a c r l-pQ
f i a i t . . .  Merci, mon M aître , mon d iv in  S a u veu r..."  . £o 
takim przedstawieniu problemu śmierć Judasza je s t  aktem roz­
paczy, a le nie pozbawionym n a d z ie i. Wie, że nóg posłużył się 
Jego osobą, on sp e łn ił swoje zadanie. 2 żalem przyzna je, że
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jego  życ ie  na ziem i n ie  ma sensu, jego imię na zawsze stan ie 
s ię  symbolem zd ra jcy . Któż chcia łby być synem Judasza, jeść 
chleb i  p ić wino z jego  rąk? Odchodzi, a le  spodziewa s ię ,  że 
On go oczekuje: C. . . 3  i l  m 'attend au c i e l ! "

Bohaterowie obydwu dramatów popełn ia ją  czyn, który u 
Rostworowskiego je s t  zdradą, n Pagnola wydaniem a więc ich 
stosunek do tego faktu  je s t  różny. Zbola ły Judasz Rostworow­
sk iego zdaje sobie sprawę z c iężaru  zbrodn i, jak o tęp ia ły  
wypuści p ien iądze z g a rś c i, od e jd z ie , n ie spodziewa s ię  prze­
baczenia. To taką postawę ma na m yśli R ic c io t t i ,  gdy mówi o 
Judaszu historycznym: "B ardzie j n iż  przez sam fa k t zdrady 
Jezus zos ta ł ze lżony przez Judasza jego  aktem rozpaczy. W tym 
tkwi najwyższa obelga, jaką muBiał On zn ieść , i  najwyższa 
podłość popełniona przez Judasza"

Bohater Pagnola to człow iek mocny. Jedną z bardzie j 
dramatycznych scen sztu k i je s t  moment podejmowania d e cy z ji, 
zgody na spełn ien ie polecen ia . Judasz re la c jon u je  Nieznajome­
mu rozmowę z Jezusem. To czego żąda on od n iego powoduje prze­
rażen ie , n iedow ierzan ie, n iezrozum ienie d laczego on. To n ie 
je s t  łatwa decyzja : "Je n 'a i  pas pu d ire  un m ot... J 'é ta is  
comme un homme fo u d ro y é .. . "  "Ce que tu as à fa i r e  f a i s - l e  
v i t e " .  Je su is s o r t i  à reculons. Dehors, i l  f a i s a i t  n u it"  
Nieznajomy musi długo przekonywać Judasza: "S i Jésus es t le  
Messie, le s  E critu res d isen t q u ' i l  d o it  ê tr e  l i v r é .  Et pour 
ce tte  m ission c 'e s t  t o i  q u ' i l  a c h o is i . . . "  A potem wie­
lok ro tn ie  powtarzać "Co masz czyn ić, czyń szybko" -  "Ce que 
tu as à f a i r e ,  f a i s - l e  v i t e ? "  Ostatnią próbą je s t  cena wy­
dania, proroctwo mówi o trzyd z ies tu  srebrnikach. To n ie  chci­
wość dyktuje tę sumę, je s t  ona n ieproporc jona ln ie  mała do 
trzosu , którym zarządza ł. Judaszowi o fiarow u je s ię  z ło to , ale 
on je s t  już ty lk o  posłuszny w zebraniu tych trzyd z ies tu  sre­
brników. Odważnie mówi do K ajfasza : "As-tu bien ré flé ch i?
As-tu  mesuré ta  respon sab ilité?  Toi qui veux porter la  main 
sur l e  Messie, ne cra in s-tu  pas la  vengeance de 1 E te rn e l? " .
A p ó źn ie j doda: " I l  ne s 'a g is s a i t  pas de mon âme, mais du 
sa lu t de m illion s  d'hommes -  ceux qui sont nés e t  ceux qui 
naissent au jou rd 'hu i, ceux qui n a îtron t dans l 'a v e n ir ?  Tu 
c ro is  que j 'a v a is  la  perm ission de c h o is ir  pour eux?" 8̂ ,
C ...3  j ' a i  s e r v i comme un aveugle la  .cruauté de l 'E te r n e l . . . .  
Zna swoją sy tu ac ję , tak jak  in n i sp e łn ił wolę Najwyższego.

V takim przedstaw ieniu  głównej postac i Pagnol daleko od-
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szedł od Judasza h istorycznego , oo dało powód do różnych do­
mysłów. K a to licy  tw ie r d z i l i ,  że otrzymał olbrzym ią sumę od Ży­
dów, by rehab ilitow ać Judasza, a W ie lk i Rabin zarzucał zbyt 
dosłowne trzymanie s ię  opisu ewangelicznego.

Obydwa pięcioaktowe dramaty łą c zy  postać głównego bohate­
ra , a le  d z ie l i  czas 1913-1955 i  różna wartość artystyczna.
S ty l i  konstrukcja dramatu Rostworowskiego przewyższają bo­
gactwem dramat Pagnola. Haria Czanerle p is ze , że Rostworowski 
był mistrzem indywidualnej p sych o log ii i  świetnym in scen i-  
zatorem scen zbiorowych. Rzesza g a l i le js k a  i  kapłan i, a w ięc 
słynna scena w Sanhedrynie -  wywołała entuzjazm pu b liczn ośc i. 
K łó tn ia  saduceuszów z faryzeuszam i ma zap is nutowy, co nadaje 
j e j  specyficzną rytm ikę. Sam autor w liczn ych  didaskaliach  do­
daje " Ł . .1  k łó tn ie  na leży ówiczyć pod batu tą ". Innym e fe ­
ktownym elementem są para le lne dwugłosy, w których echem-la- 
mentem je s t  g łos  R acheli. Dramat pisany je s t  piękną, rytm icz­
ną polszczyzną. Częste powtórzenia nadają wypowiedziom uro- 
ozyety charakter, a równocześnie zostaw ia ją  m iejsce na zas to ­
sowanie gestu i  mimiki. Jest w ie le  znaków interpunkcyjnych 
wyznaczających ton g łosu , niedopowiedzenie czy niezdecydowa­
n ie . Sztukę kończy niezwykle spektakularne ukazanie s ię  Chry­
stusa, a skazujący s ie b ie  Judasz dopowiada kwestię Jana:
"A Słowo Ciałem s ię  s ta ło " ,  Judasz: " I  zamieszka . . .  między 
wami"

Pagnol wzbogacił swoją sztukę wprowadzeniem częśc i 
a k c ji do domu żydowskiego, domu o jca  Judasza Szymona, w przed­
dzień Paschy. Przygotowanie z ió ł  do baranka, wina z n a jlep ­
szych winnic Judei, p ieczen ie  ehlaba w w ielkim  piecu , wpro­
wadzają atmosferę c iep łu  rodzinnego, zb liżon ą  do opisu d z ie ­
ciństwa autora w "La G lo ire  de mon père " czy "Le Chateau de 
nsa mère". Po jaw ia ją  s ię  też  Rzymianie, k tórzy  przez ż o łn ie r ­
ską rubasznośó, niezrozum ienie ważnych.wydarzeń, jak ich  są 
świadkami, wprowadzają elementy g ro te sk i, oo w kontekście 
dramatu głównego bohatera jes zc ze  b a rd z ie j akcentuje jego  
osamotnienie. Pagnol posłużył s ię  językiem  prostym, potocz­
nym i  współczesnym, nadając wypowiedziom żywe brzm ienie. Po­
jaw ia s ię  w ie le  scen zaczerpn iętych  z E w angelii, a w ięc pa­
ła c  P iła ta , sen jego  żony, umycie rąk, spotkanie z Herodém» 
które wyjaśnia zaw iłe  układy pomiędzy okupantem a kolaboran­

tem.
0 i l e  "Judasz" Rostworowskiego je s t  nowym spojrzeniem
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na bohatera, uszlachetnieniem  go, dopatrywaniem s ię  w jego 
czyn ie sp lotu  ok o lic zn ośc i, z których n ie mógł wybrnąć, n ie 
dorósł czy n ie nadążył, to  "Judas" Pagnola mógłby byó nazwany 
"błogosławioną winą". Jego postać je s t  pokazana tak pozytyw­
n ie- jak  -oigdy dotąd w l i t e r a tu r z e ,  i  to w oparciu o tekst 
Pisma.

Rostworowski-"poeta l i t o ś c i "  -  stw orzył bohatera bu­
dzącego nasze współczucie, postawionego wobec spraw przera­
sta jących jego  duchowe i  f iz y c zn e  m ożliwości. Po przeżyciach 
o s ta tn ie j wojny ła tw ie j  nam zrozumieć tę u leg łość wobec prze­
mocy: "Panie! Ja p rzec ież  . . .  także człow iek ! . . .N ie  róbc ie ze

40m nie... o r  zbrodn iarza" . "Nowoczesna l it e r a tu ra  wytworzy­
ła  C. . . I t y p  człow ieka, k tóry n ie  narodził s ię  zbrodniarzem, 
a le  s ta je  s ię  nim dla  braku w oli i  nieszczęsnych okolicznoś-

■t m 4"c i  " .
"Judas" Pagnola je s t  mało znany polskiemu czyte ln ikow i- 

a i  romanlsta m iałby trudności z dotarciem  do oryginału . Być 
może p rzen ies ien ie  na ekran sztuk i /a p rzec ież  s ta ło  s ię  to 
z wieloma dramatami Pagnola/ znalazłoby Jej szerszy  krąg 
odbiorców. Jakkolwiek różne od tradycyjnego u ję c ie  postaci 
Judasza może spotkać s ię  ze sprzeciwem odbiorców, byłoby c ie ­
kawe poznać stanowisko k ry tyk i b ib l i jn e j .  Pagnol uzasadnił 
swoją koncepcję bohatera i  konsekwentnie j e j  bron i. Judasz 
n ie  Jest zd ra jcą , a le  pierwszym męczennikiem. "C 'es t ce per­
sonnage que j ' a i  mis en scène, avec beaucoup de soin  et d'ami­
t i é ,  car s ' i l  a cru ob é ir  aux ordres de Dieu et de Jésus

A )
lui-même, i l  fu t  sans doute le  premier m artyr" . Inné to 
rozumienie r o l i  Judasza. Choć n ie  może nas ono przekonać do 
końca, to zmusza do mniej pryncyp ia lnej a ba rdz ie j wyrozu­
m ia łe j oceny jego czynu. Trudno zapomnieć cytowany przez 
Pagnola fragment z Objawień św. Gertrudy, który mógłby być 
odpowiedzią na n iepokój jednego z recenzentów dramatu 
Rostworowskiego, gdy mówi o posyłaniu Judasza do p iek ła  z 
ciężkim  sercem 4-5. "De Salomon n i de Judas je  ne te d ir a i 
ce que j ' a i  f a i t ,  pour qu'on n'abuse pas de ma m iséricorde" 44~ 
pow iedział Jezus.
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R ê s u m ê

Les deux p ièces dont le  héros p r in c ip a l es t Judas, essaient 
d 'exp liqu er  d'une manière d if fé r e n te ,  l e  problème de sa trahison 
e t  des m otifs  qui l ' y  ont amené.

•Judasz z Kariothu " de Karol Hubert Rostworowski é c r it  e t 
joué à Cracovie en i9 «3  es t une p ièce importante dans l 'o eu vre  
de cet auteur e t  dans la  l i t t é r a tu r e  polonaise. Judas es t pré­
senté comme un homme fa ib le  e t  avide de g lo ir e ,  menacé de mort 
i l  succombe e t  t ra h it  Jésus par lâ cheté .

"Judas" de Marcel Pagnol, p ièce peu connue au le c te u r  po­
lon a is , çarut en *955. l 'a u te u r  prend comme point de départ le  
v e rse t d une traduction  an g lica ine de la  B ib le : " i l  fau t qu'un 
de vous me tra h is s e "  ce qui im p liqu era it un nécessite  ou un de­
v o ir .  Une t e l l e  in te rp ré ta tio n  de ce f a i t  suggère ^ue Judas en 
l iv r a n t  son M aître c r o it  o t ê i r  aux de Dieu e t  de Jesus lui-même. 
I l  rem plit la  vo lon té  d iv in e  étant destiné e t  s a c r i f ié  pour le  
sa lu t des hommes. I l  su it  le  Christ dans sa mort.


